
CENA IO GROSE*. Należytość pocztowa opłacona ryczałtem.

PRENUMERATA WYNOSI: 
w Kalisza m iw ięczo ie .  .  2 z ł .  —
Z •dooszw ieir do donn . 2  z ł .  5 0  gr.
Na prowiaeji z przesyłka
pocztową   i i  z ł-  —
Z a g r a n ic ą . . . . . . . . . . . . . . . . . 5  z ł .  —
Cena pojedyńesego egzemplarza 10 gr.

GAZETA KALISKA
Pismo codzienne, polityczne, społeczne i ekonomiczne.

CENA OGŁOSZEŃ:
Za 1 wiersz milim. lub jego miejsce na 

stronie 1 , 2 i 3 gr. 1 0 . 
M r o l g i  g r. 10, zwyczajne g r. 5 .

ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI, 
z, A l. Józefiny 1 . Tel. .Nu 9 1 . 

O tw arła od 9 do 7 wieczorem.

Nr. ‘281 (7911) Niedziel*, dum 7 p u d n i a  1924 r.

.•-i.jT.

j!ISuliSft.

Kok XXXII

w t l i i d

Z A B A W K I
k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e  w wielkim 
wyborze, oraz o z d o b y  c h o in k o w e *
po cenach bardzo przystępnych poleca 
firma „ R A J  D Z I E C I Ę C Y * *

właśc. C. KRONENBERG 
2343 KALISZ, Wrocławska 36.

WĘGIEL Górnośląski
z  k o p a ln i

Max
Hramsta
Georg
Oheim
Fanny
Hoym
Fursten
Emanuelssegen

Marie
Bóer
Brade
Heinrichsgluck
Neugliickauf
Prinzen
Heinrichsfreude

p o  c e n a c h  k o p a ln ia n y c h  n a  w e k *
a le  3 m i e s i ę c z n e .

I K O K S  Z A B R Z E C M
Z „EMMA" i „WOLFGANG’

po cenach hutniczych 
na w e k s l e  3  m i e s i ę c z n e .

W A P N O
C Z Ę S T O C H O W S K I E

>1
K u d n i k i ”

n a  w e k s l e  3  m i e s i ę c z n e .

o d  14 
d o  2 2  
p r o c .MJPEKFOSFAT

po cenach fabrycznych 
n a  w e k s l e  3  m i e s i ę c z n e

SAL1SEA SPÓŁKA OPAŁOWA
KAZIMIERZOWSKA 1. TEL. 92.

M A S Y W Y G U M A  T E C H N I C Z N A  
K A B L E  i P R Z E W O D N I K I  
M A T E R J A Ł Y  G U M O W E

O P O B T
F a T o r s j i  w y r o b ó w  g~u. ■cła. 1 I s a b l i

Józtfd Rtiilmtter’a sy n o w ie ,  Wiedeń
egzystuje od 1832 r.

Jeneralna Reprezentacja i Składy:
S p .  A k o . „ W a r g in ta * * ,  W a r s z a w a ,  D łu g a  4 8 ,  (Dom Śląski).

G U M Y
POWOZOWE

P r z e d s t a w i c i e l s t w o  i s k ł a d  
n a  K a l is z  i o k o l i c e :

M a k s  K y n e k ,  K e i l i sz ,
Al. Józefiny 13, telefon 219- 273. 2 3 4 4

P A K U N K I
r? 3T

H.  B ' S K U P S » I . U L  J K  Ł  X  S  Z ,  

G ł .  ?  3 m e l e  2 4 .

P 0 R T L A I 0  C E M E N T
z pieców rotacyjnych 

f a b r y k i

. R U D N I K  IV .L V .7 „ °,o h
n a  w e k s l e  Ij—2  m i e s i ę c z n e .

P O L E C A :

No nadchodzące święta
P O L E C  Ai

W I N A  W Ę G I E R S K I E  i F R A N C U S K I E  

\ a  ł e t s s n ^ g o  i n u  x  > r t u .

K o n ia k i,  l ik ie r y  i r u m y .
P ie r n ik i  p i e r w s z o r z ę d n e j  j a k o ś c i .

S a r d y n k i  f r a n c u s k i e  i r ó ż n e  k o n s e r w y .
241*

  __________________________________________________
Która z PAŃ chce mieć białą, delikatną rękę niech używa tylko V

- K R A S N A  C «  i  * £ “
przeciw czerwoności, szorstkości i pękaniu skóry rąk.

Ż Ą D ^ Ć  W S Z Ę D Z I E 2104

Ha gwiazdkf tanio dla odsprzedających!
W ycin a n k i:  Żłóbki, lalki, zwierzęta, domki, żoł­

nierze i pajace bardzo tanio.-
P o c z t ó w k i  gwiazdkowe i noworoczne (takie 

humoryst.).
K a le n d a r z  Maryański, wszechświatowy, Przyja­

ciel żołnierza z oryg. rabatem.
B lo o z k i  i ścianki kalendarzowe.
K s ią ż k i  do nabożeństwa i różańca.
T e c z k i  pap. list. 5/5,10/10 i k a s e t k i  ładne tanio.

KSIĘGARNIA WYDAWNICZA POLSKA, 
POZN AŃ, ul. Ratajczaka 11a, m. 5. 2353

. tani mi” I
Sprzedaż węgla najprzedniejszych 
gatunków z odstawą do domu. 

C E N Y  KONKURENCYJNEI 

J 2  Nowy1- Rynek 2 2
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KINO-TEATR

O A Z A
Od dziś i dni następne

najpotężniejsze arcydzieło 
św iata na rok 1924

Młody Maharadża
Wielki orjentalny dramat wschodu w 8-miu nadzwyczaj interesujących aktach.

Rolę tytułową odtwarzają: Rolę tytułową odtwarzają:
Ulubieniec kobiet! Bożyszcze tłumów! Najpiękniejszy bohater ekranu!

Rm Valentino oraz urocza jego partnerka

W a n d a  HAWLEY.

N i e b y w a ł a  o k a z j a

s3

6$
O

a i
GB
£
>

CD

ma

S. M A C I E J Ó W  S-K I
K A L I S Z ,  u l. W ro o ła w sk a  13, te l . 265.

Skład Porcelany, Fajansu, Kryształów; Lamp i Platerów
zaszczyt zawiadomić Sz. Klijentelę, iż o d  d n i a  1 'g O  d o  2 4 - g O  g r u d n i a  T> b -

rozpocznie się pierwsza od założenia firmy

P r z e d ś w i ą t e c z n a  w y p r z e d a ż
towarów z rabatem 2O°|0, « mianowicie:

Różnej galanterji na podarki gwiazdkowe 
Porcelany i szkła  stołowego

Lamp gazowych, elektrycznych, o raz nattowyeh 
Kryształów

Garniturów na umywaloie
Kamiennych naczyń kuchennych i t. p. 

________ l i i  H E B  Y W f t Ł *  O K A Z J A  T A H I E C O  K U P I Ą  I I I

N i e b y w a ł a  o k a z j a
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W Y S T A W A  S Z T U K I
w sali gimn. im. Adama Asnyka

GRODZKA JM5 1, w KALISZU,
z o s t a n ie  c t  w a r tą  w  piątek,  dn. 5 grudnia  r .b .  o godz .  IO-ej

  W Y S T A W I O N E  B Ę D Ą :  = — =>-
obrazy oleine, akwarelle, akwaforty, drzeworyty znanych: 
włoskich, polskich, francuskich, holenderskich, norweskich, 
niemieckich i austrjackich malarzy oraz kolekcja drze- 
V worytów japońskich i chińskich z 18 i 19 stulecia. Y

z  rana.

W ystawa o tw a r tą

będzie:

W piątek od 10 do 121 oraz od 2 do 8, w sobotę, 
6-go grudnia od 10-ej z rana do 8-ej wieczorem, 
w niedzielę 7-go grudnia od 9—11 i od 1—8-ej 
wieczorem, w poniedziałek od 10-ej do 8-ej.

Ceny miejsc: dla dorosłych 1 zL, dla wojskowych i uczni 30 groszy.
2420
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„ S  E  C  E  S  J  A ”
f a r b i a r n i  a

i
C H E M I C Z N A  P R A L N I A

oraz
d e k a ty z o w a n ie  i c z y s z o z e n i e  

w s z e lk ic h  f u t e r  i piór.
Aleja Józefiny Ma 19, 

2389 prawa oficyna, ęarter.

mar KAB KUR ENC YJ Na I  ̂  1 *

f a w o r y z o w a n a
Przedstawicielstwo D[H S Z W A R C  i 8 Ł U C K 1 ,  

W .rn aw a, Zielna 24, te lef. 8-55.

N a c z d n - k  P a ń s t w a  i p. P r e z y d e n t  W o jc i ec h o w sk i
W wykonaniu portretowymIrzecz^wysokiej wartości artystycznej. r  u  a  r  i •( . , T. , 0
POLECA jedynie w KALISZU atelier sztuki fotograficznej p. f. U1‘ -W iecaia l is .

Z d j ę c i a  oraz p o r t r e t y  utrzym ane na wysokim poziomie sztuki pozwalają zadowolnić najwytworniejszy gust Sz. K ii j e n  t e ł  i.
N a g r o d z o n y  p r z e z  N a o z e l n i k a  P a ń s t w a  l i s t e m  p o o h w a l n y m  w  1 9 2 2  r. 2425

q
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Królowa niewolników
( K s i ę ż y c  I z r a e l a )

Największa sensacja międzynarodowa. Dwie serje razem (całość). Dotychczas>iewidziane!
„W yjście i y d i w  z  Egiptu*. „ P rz e jśc ie  p r z e z  M orze C zerw on e*. „D ziesięć  p lag egip sk ich*

„Królowa n iew oln ik ów  nS s to s ie *  i t. d.
Reżyserja: MICHAŁA KERTESZA. W rolach głównych: MARJA KORDA i ARLETTE MARCHAL.
Ze względu na wyświetlanie bardzo długiego filmu, uprzejmie uprasza się Sz. Publiczność o przybywanie 
na pierwsze seanse. Początek w dni powszednie o godz. 5, w soboty i święta o g. 4, ostatni o g. 9-30.

Zakład B acharsko-Slusarsko-Galanteryjno-Budowlany

Mieczysława Jarnuszkiewicza
KALISZ, Aleja Józefiny 23, (dom W-go Frenkla)

w yk on yw a w s z e lk ie  rob o ty  w z a k r e s  p o w y ż sz e g o  w ch o d zą c e . Nagrodzony srebrnym medalem na wystawie Rzemieśl. 1912 r. w Kaliszu.

KINO-TEATR

M I R A Ż
D Z I S

W I E L K A  

PREMJERA, 

t  j. w P I Ą T E K !

A L B E R T  H O F M A N
Przedsiębiorstwo budowy studzien artezyjskich kanalizaeja i wodociągi.

mechaniczny lostał znacznie powiększony i przeniesiony do domu własnego róg M ły n a rsk ie j i C m entarnej, telefon 39.
FI- B A K A L  I B A K L J E

yj

ml

*

W

*

a

X9 A P T E K A

W. Ziółkowski,
Stary Rynek M  1.

poleca na -odchodzące święta;
wielki wybór sDdyczy: PIERNIKÓW, ORZECHÓW w wybo­

rowych gatunkach pierwszorzędnych firm.
O raz poleoaa

znakomite WINA, RONIAKl i LIKIERY krajowe i zagraniczne 
W *  po nader przystępnych cenach.

OB

>
m

r
hm

PI

8  4  4
■■MMI

U J E ! •

Zegarek złoty, Papier śnieg srebrną i Brylantowy pierścionek. J

D  A R M  O H  !

N A  G W 1 A Z D K Ę I  N A  G W I A Z D K Ę !  J
może nabyć każdy z kupujących w firmie •

5 - c ł  K r o n e n b c r g ,  W r o c ła w s k a  2 5 ,  •
która każdemu kupującemu ponad 10 złotych wydaje bilet, na który wyło- #  
sowane będą z końcem b m. wyżej wymienione 3 przedmioty. •

Na każdy przedmiot przypada sto biletów. #
Termin ciągnienia podany będzie do wiadomości w Gazecie Kaliskiej przy- 

czem każdy posiadacz biletu ma prawo być obecnym przy ciągnieniu. ®
W  Biceh każdy spieszy korzystać z oka ‘ii.

.  B-cia Kronenberg. •

J. KUROffSKIEGO v Kaliszu
ul. Now a, ró g  B abinej. 

P O L E C A  
specyfiki zagraniczne:

U rodonal C hatelain‘a, P ip era z in e  
Midy, C asoarin e  L eprince, Eum ictine, 
A r r h e o l ,  R io d in e , A n g io ly m p h e ,  

Jodh yrin e, D escham p i inne.
Nadszedł świeży transport

T R A N U .

tn

&
Q * -----------------------

^  L .
były tech n ik

D-ty Idzikowskiego w Warszawie.
Specjalna pracownia z ęb ó w  sz tu c z n y c h
pod. najnow. systemu. Z ę b y  s z t u o z n e  
bez podniebienia. Mostki, korony z ło te  
i b ia łe . Obturatory. Przeróbka starych zębów. 
Reparacja na poczekaniu. Przyjezdnym roboty 
techniczne w ciągu dnia. Leczenie zębów, 

plomby, extrakeje bezbolesne. 
W r e c łsw sk a  Ns 2 4 , front, 1-sze piętro,

£  od 8—11 i od 3—5. •

_____________________________________ G ,

* ’5’s’s«« itwwin*. v.w 
£  LEKCJI |
*t> ftp i.w u , p o s ta w ie n i, g ło su  i dyk cji O.

udziela od

f  M. K R Z T 2 1 N 0 W S K I  %
Jp U czeń  prof. FERRARI. jg

Zgłoszenia codziennie od 4—5, oprócz 08  
świąt. Warszawska 8, II piętro. 2331

■fcSiSt* WkiA fcftSkfc iiStSi StóSAStSiASt-&
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Kalisz, lokal Banku Httn-'llfiweir*, «il. W ron ow sk a , w « ś c ie  **d rzek

W i t o w a  robót ręc/nych
WSZYSTKICH DZIAŁÓW.

i
Otwarcie wystawy dn. 7 grudnia o g. 12 w potUAnie. Wejście 50 gr. — Młodzież szkolna 30 gr 
Wystawa otwarta codziennie od godziny 10-ej rano do 6-ej wiecz. do dnia 12*go b. na. włócznie.

List z Górnego Śląska.
(Od własnego korespondenta).

Piękne ludowe stro je  śląskie weszły, jak  się /.da­
j e , 'w  stadjum  zaniku, Strój wiejski mężczyzn, 
składający 'się zazwyczaj z czerwonej kamizelki 
średniej długości surduta, z połyskującymi gu­
zikami metalowymi (srebrnym i) i obcisłych spo- 
dni w wysokich butach o lśniących chotewacn * 
s tró j ten, uzupełniony czapką fu trzaną  luli ka­
peluszem filcowym z szerokiemi skrzydłami i 
kolorową chusteczką jedwabną na  szyji, prawic 
że zanikł już od  lat. Jedynie tylko gospodarze 
Rozbarku pod Bytomiem poz0stali wiernymi s tro ­
jowi przodków. O statni raz miałem sposobuosc 
podziwiania tych pięknych malowniczych s tro ­
jów chłopskich, gdy, w; roku 1922 banderja  konna 
rozbarskich gospodarzy na czele wojska polskie­
go wkroczyła do Katowic.

Nierównie dłużej u trzym ał i utrzymuje sie 
stró j ludowy kobiet. U trzym ały się we wzgięd 
nej czystości naw et pewne odm iany strojów, kto- 
rv inny jest w powiecie katowickim, a inny w 
p o w i e c i e  raciborskim lub opolskim. Kilka takich 
odm ian rozróżnić można. Strój kobiet składa się 
z , kiecki*' (sukni) fałdzistej i s tanowiącej całość 
ze zszytym z n ią  staniczkiem i „jakli" (od niem. 
,Jac k ec; względnie żakiecika z długiem i rękawa­
mi, zapinanego od samej szyji małymi guzikami.

braku będącego do m o je j  dyspozycji miejsca 
streszczę się tylko do- zaznaczenia faktowi, d o łą ­
czając gdzieniegdzie krótki kom entarz.

Na czoło wszystkich spraw wybija sic; sp ra ­
wa głów nego oskarżonego W ieczorka jako L. prze 
wodniezącego grupy Związku byłych pow stańców 
w Bujakowie skazanso „za zdradę s tanu" , na  2y» 
roku twierdzy. G rupa powstańców w Bujakowie 
reagowała już iia ten  wyroki uchw alając jedno­
głośnie rezolucję, wzywającą władze p ilsk ie  do 
represaljów, gdyby Niemcy nie w ypuścih  na wol­
ność reszty," tj. oko 75 aresztow anych Polaków, 
Rezolucją domaga się aresztowania wszystkich 
byłych członków ,.Sel!b*stsćhutzu" i innychf nie­
mieckich organizacji półwojskowycU, mieszkają 
cych tub pracu jących  na  Siąsku polskim. N ad­
mienić należy, że cała prasa polska- n a  Śląsku w 
najwyższym stopniu oburzona  jest wyrokiem lip ­
skim, który nazywa niesprawiedliwym i  hanieb­
nym. Natomiast p rasa  niemiecka półmilczkiem 
spraw ę tę przechodzi, o ile zaś ją poruszą, u s i­
łuje dowieść słuszności wydartego wyroku nie­
mieckiego, a taki ńaprzykł. /O hersch  f. Kur jer ‘ 
z Król. Huty (w polemice z „Gońcem Śląskim") 
odważa się nawet grozić: T |o lakom  orzfed zasto­
sowaniem jakichkolwiek rępresąiji.

Władze polskie z w p ro s t  bezprzykładną cier­
pliwością śledzą wybryki tutejszej niemieckiej ... 
p rasy  szowinistycznej i po trzeba już zdrady  sta­
nu lub podobnej zbrodni, ażeby im dać nauczkę 
'częstokroć nawet niewiele bolesną. Skonfiskowa­
no w tych dniach jeden num er „KallowiIzer Zgt" 
i bytomskiej „Osldeutsche sMorgenpost". 'Ale to

nic: rad a  m in is trów  odebrała  debit pocztowy „O - 
ber.schn. W andererów i", wychodzącemu w Gli­
wicach (n a  Siąsku Opolskim) a posiadającemu, 
także na Siąsku polskim wśród Niemców tutej­
szych licznych czytelników. — W Katowicach 
istnieje nawet fi l ja  , ,W anderera“. Jakiż skutek 
wykazała uchwała polskiej rady  m inistrów ? Oto 
ten, że poczta polska wprawdzie nie pośredniczy 
już w dostarczaniu  „W anderera" , zato jednak p i­
smo to całymi pakami wysyła się do 1'iłji katowic­
kiej koleją, a stąd  rożnem i drogami i  sposobami 
na całe województwo i inne dzielnice Eolski.

'Położenie gospodarcze n a  Śląsku wciąż jesz­
cze jest niezwykle ciężkie. S ka rżą  się m clyiko 
i przedew szystkiem robotnicy, którzy nie mogą 
wyżyć za m arny  grosz ciężko zapracowany, ale 
skarżą się także kupcy i handlowcy. Przeważają 
cą część ludności stanowią robotnicy, którzy d a ­
wniej za t. zw, ,.lepszych czasów", byli główną 
osto ją  kupca i rzemieślnika. Robotnik ś>ąski przy  
obecnych nikłych płacach naw et, najżywolniej­
szych potrzeb życiowych zaspokoić nic może. I 
stąd ogromne straty’ d la  kupców: wszystkich branż 
gdyż ludność robotnicza w zakupach ogranicza 
się do potrzeb najniezbędniejszych. Ile zaś tej 
ludności robotniczej w' międzyczasie wyemigro­
wało z k ra ju /  Do F ranc ji  samej dotąd około 
38 tysięcy robotnikowi z samego: Śląska polskiego, 
a nieomal co tydzień dotąd w yruszają  z ’Mysło­
wic na roboty do F ranc ji  znaczne p a r t je  robo­
tników śląskich., przeważnie górników) Każdy ta-
Lrl iwni- ionnul  Z)lu> l iY l l l  i n  r ł n  QHil i C i  '  T-* 1.ki t ranspo rt  obejm uje  po 800 do 1500 osób Eks­
pozytura francuska p r osi. i hląga wf_polskich p i­
smach śląskich o zgłaszanie się robotników do 
f ra n c j i .  Może to i dobrze, w każdym razie le­
piej jest, ażeby robotnicy nasi*.ludność nasza, imia 
ta pracę  i zarobek, chociażby we Francji ,  za­
miast bezczynnie być wskazaną na pomoc pań­
stwu i obywateli. .Me. czyż bvło nam tego potrze- 
n a ‘t

O nędzy 40,000 bezrobotnych na Siąsku, o 
wielkich ofiarach społeczeństwu, ażeby ich p od ­
trzymać na duchu, dta braku miejsca może wa 
następnym  „Liście" napiszę.

ALEKSY PA JAK.
gąca oicry' v 
czepc. białv wyszywany lub całkiem z koronek  
sporządzony. Chustkę, zazwyczaj czerwoną (p u r ­
pura j, zdobną w> różne wzory kwiatów, przewią- 
zywujo się szczelnie na głowie n a  kształt czapki, 
lub tu rb an u  a wkońcu głowę lekko nakryw a się 
w lccic jedwabnym, szalikiem (złożonym w form ę 
trójkąta a w zimie większą i cieplejszą chustą. 
Na szyji noszą kobiety sznury korali tub burszty­
nu, zwykle z krzyżykiem lub medaljonikiem na 
piersi. W lecie zwłaszcza na weselach i innych 
uroczystościach 7. powOdu gorąca (tańce!) za­
miast żakietu kobiety przywdziewają tylko pod- 
staniczck biały z krótki cmi a szerokiemi rękawami 
z koronkami,, ściągniętemi w stążką powyżej ło­
kcia.

Dodać należy, że wszystkie te części ub rań  
ozdobne są koronkami lub wzorami wyszywany­
mi, nieraz bardzo: misternymi) i w m ia rę  zamożno 
ści, właścicielki świąteczny stró j jej często zna­
cznie cenniejszy jest do stroju niejednej elegant­
ki wielkomiejskiej, z tern jednak, że taka ele­
gantka zależna od stale zmieniającej się mody 
więcej łożeć m usi na swe stro je  niż wieśniaczką 
znająca tylko jedną, s ta rą  m odę ludową.

Zachowanie s tro ju  ludowego na Siąsku za­
wdzięczać należy głównie p racy  oświatowej d u ­
chowieństwa i p rasy  polskiej, która, poniekąd s łu ­
sznie obawiała się, że ’ludność, porzucając stary 
stró j i lgnąc powoli do s tro ju  miejskiego jako 
.fajniejszego", bo s tro ju  panów " t.j. Niemców z 
czasem nabierze manier, niemieckich i iwyuarodo- 
wi się. Co do tego obecnie, w P o łsee;wojitćj, n ie ­
bezpieczeństwa niema, bo wszak cala inteligen­
cja polska równie po europejsku się ubiera, jak 
inteligencja niemiecka, angielska czy francuska. 
Zaś inteligencję niemiecką na Śląsku polskim w 
W :ostatnich la lach prawie całkiem w yparła  in te­
ligencja polska. Ale dlatego też właśnie ludność 
wiejska z mniejszymi skrupułami niż przedtem, 
stopniowo, odzwyczaja się od swych dotychczaso­
wych strojów Zmiana ta rozpoczęła się od rnłod 
szej i najm łodszej generacji. Rodzice albo ra 
c.zel matki w prawdzie nie zmienią już swego stro 
ju na  swe stare la ta , jednakże dzieci swoje zae/y 
nają  ubierać „po pańsku", po  cichu może tusząc 
sobie, że w  takim s tro ju  dzieci ich później ła ­
twiej znajdą jakieś stanowisko, aniżeli yv stroju 
chłopskim. Kto im to za złe weźmie? A przecież 
mimo wszystko szkoda zaniku owvclv narwnvch 
i malowniczych surdu tów  i czapek z piórami na 
weselach fruwających „k e c e k "  faklzistvch i .ka- 
batków" koronkowych, k tó re  przypominały p rzy ­
chodniowi. że znaiduie s i e  na Górnym Śląsku...)

P o  powyższym rozdziale prawie że niepoli­
tycznym niechże mi wolno będzie skreślić w d ru ­
gim rozdziale 'chociaż najważniejsze momenty z 
życia politycznego na  Siąsku doby ostatniej. Dla

T E L E G R A M Y .
K r w c w y  d z ie ń  w  B e lg r a d z ie

BELGRAD G. Nadeszła tutaj wiadomość o
spensjonow aniu  czterech profesorów uniwersyte­
tu zagrzebskiego przez rztąd za to, że paylja naro­
dowa chorwacka umieściła ich na swej liście wy­
borczej. Przecie gwałtowi temu zaprotestowali 
studenci tutejszego u iii wersy t  tu. Odbyło się wiel- 
wielkie zgromadzenie studenckie, które miało 
przebieg zupełnie spokojny, aczkolwiek niektórzy 
ustalona.
studenci serbscy, rozagitow anif przez komunistów 
wznosili okrzyki na cześć komunizmu.

Tymczasem policja i wojsko otoczyły znie­
nacka gmach uniwersytetu  aczkolwiek zgromadze­
nie było zapowiedziane! i dozwolone. Studenci do 
wiedzieli się o tam, i kończąc obrady, wyszli przed 
gmach. Wówczas policja zaatakowała ich białą 
bronią. Wszczął się tumult i padł.y strzały.. - -  
Trzech Studentów zginęło na miejscu, kilkudziesię 
ciu zostało ciężko rannych. Policja strzelała d a ­
lej, liczba rannych  i zabitych n r  jest jeszcze

W iadomość o tem obiegła błyskawicą miasto 
budząc powszechne oburzenie. Na ulicach ufor­
mowały się spontaniczne pochody, protestu jące 
przeciw mordowaniu studentów. Gdz enlegdzi, za 
częto wznosić barykady. Wojsko szarżowało i 
dawało salwy. Padło  wiek' osób. W  tłumie m- 
resztow ano każdego, kto nawinął się pod rękę, 
więzienia są przepełnione. Dopiero późno w noc 
tumulty ustały w śród powszechnego przygnęnie- 
nia. , |

B e z c z e ln y  zftm ach  l i tw in o -b o ls z e w ik ó w  
na [pociąg  [polski

WILNO, 6. Wczoraj w godzinach popo łu ­
dniowych pociąg osobowy najechał pomiędzy - 
stacjami Duszka ty i Turm ont na kawa! żelaza, 
silnie umocowany na szynach. Wskutek szybkiej 
jazdy pociągu, zator został zrzucony z szyn. 
Śledztwo dotąd sprawców nie wykryło.

Wobec częstych p rób  wykolejenia pociągów 
na linji W jino — Turm ont. utworzono specjalną 
komisję, złożoną z przedstawicieli władz policyj­
nych  i kolejow veh, która-za jmie sie zbadaniem tła 
tvch zamachów.

D e m o n s tr a k c je  w Żyrardowie
WARSZAWA, 6. W czoraj odbyły się w Ż y ­

rardow ie dem onstracyjne pochody s tra jku ją­
cych robotników. Po wiecu jaki urządził poseł 
Dobrowolski (P.P.S.) vm zamkniętym lokalu Domu 
Ludowym około 5.000 robotników’ ruszyło z po*

chodem na ulicę, niosąc sztandary i transpar-i- 
menty z odpowiednimi napisami. Robotnicy p >- 
wzię]i uchwałę analogiczną do uchwały w 
Lodzi z tym jednak zastrzeżeniem,, że dotychczas 
p racu jące  pompy wodociągów oraz elektrownia 
miały być od dnia dzisiejszego nieczynne. Wo- 
oec groźby w ybuchu w Żyrardowie t. zw. czar­
nego strajku, starosta’ interweujował u  posła Do­
browolskiego, aby robotnicy cofnęli uchwalony, 
punkt czarnego strajku i pozostawi niezbędną o- 
nsługę przy elektrowni i pom pach. Związek ro- 
notników żyrardowskich porozum iał się w tej 
sprawie z Łodzią, skąd Centralny związek ro- 
notuików włókienniczych nadesłał upoważnienie 
do działania w' Żyrardowie na własną rękę. 
\Vobec lego nic mając, presji ceniralnego związku 
żyrardowscy robotnicy zgodzili się na pod trzy ­
manie pracy w1 wodociągach i elektrowni. N astró j 
poważny lecz spokojny.

Aresztowanie f a b r y k a n ta  f a ł s z y w y c h  
paszportów zagranicznych

WARSZAWA, G. Onegdaj aresztowany zo- 
slal na slacji kolejowej Mińsk-Mązowiecki podej­
rzane osobnik niejaki P inkus Szktarek, który 
przybyi z Warszawy. Podczas osobistej rewizji 
znaleziono przy nim 14 1 czystych blankiet iw 
paszportów zagranicznych. Dochodzenie prow a­
dzi miejscowa policja, chodzi bowjem o ustalenie 
czy paszporty te zostały przez. Szkłarka skradzio­
ne, czy też ma się do czynienia z fabrykantem 
fałszywych dowodów zagranicznych. Nie jest wy­
kluczone. ż< 18-'elni Pinkus Szklarek, jako czto 
nek komunisty-czn-ego związku młodzieży prze­
woził dowody te fila K.P.R.P,

W łosk i s t r a j k  w  w a r s z t a t a c h  k o le i  
w  W a r s z a w ie

WARSZAWA, G. W czoraj w ybuchł w w ar­
sztatach W arszawa-W schodnia ’wioski slrajk ko­
lejowy. Przyczyną strajku było  niewy płacenie 
należnej pracownikom ko'cjowym premji. Strajk 
zoslał w przeć.ągu jednej godziny zlikwidowany.

W Łodzi wybuchł |strajk powszechny
ŁODZ, 6. Sytuacja w Lodzi przedstawia się 

coraz groźniej. W iadomość o zgodzie przemy­
słowców na Arbitraż nie pozyskała z ufania wo­
bec stałego dotychczasowego przewlekania i p ro -  
w okącyjnego l, ki e.vażcn.a sprawy przez. „Liwia 
lauaT

W czoraj wieczorem odby ła  się w Warszawie 
narada  przedstawicieli organizacji robotniczych 
w osobach pos. Szczepkowskiego, Waszkiewicza, -
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Wszystkim, którzy tak licznie wzięli udział w pogrzebie

Michała SPIRTDOWICZA
a zwłaszcza orkiestrze, chórom za wykonane pienia żałobne na cmentarzu, 
oraz wszystkim korporacjom i organizacjom zawodowym serdeczne po­
dziękowanie składa
2454 Komitet pogrzebowy i Kaliska Organizacja P.P.S.

fr

H arasza i Ziemięckiego (P.P.S., N.P.R., Ch. D.) 
Wobec podpisania przez przemysłowców zgody 
na arbitraż, uchwalono zasadniczą zgodę na ar­
bitraż oraz postanowiono zawiesić rozpoczęcie 
strajku powszechnego, który proklamowano na 
dziś rano.

Jednakże ponieważ skomunikowano się z 
łódzką komisją strajkow ą dopier(o w nocy — i że 
względu na to, że aparat strajkowy był już pusz­
czony w ruch: — po. naradzie z komisją strajkową 
postanowiono strajk'u nie odwoływać.

Wobec tego dziś stanęły wszystkie zakłady 
przemysłowe i instytucje użyteczności publicz­
nej, a  więc tramwąje, elektrownia, gazownia jtd . 
Tłumy robotników w nastro ju  podnieconym wy­
legły na ulicę. W strzymano fabrykę Widzewską, 
która dotychczas nie brała  udziału w strajku włó 
kicnnlczvm. O 'godz. t l  r. zastrajkowały telefo­
ny, tak iż komunikacja telefoniczna z Łodzią u- 
Icjgła przerwaniu.

Dziś o godz. 7 wieczorem odbędą się roko­
wania posłów stronnictw robotniczych związków 
zawodowych i rządu w sprawie arbitrażu.

Demonstracyjny strajk w Sosnowcu
SOSNOWIEC, 6. W związku z ogólną sytu­

ac ją  strajkową w Łodzi wybuchł strajk w Sosno­
wcu w fabryce włókienniczej Segoena. 1000 robo­
tników po przybyciu do Sosnowca’ delegatów zwią 
zkn robotniczego łódzkiego porzuciło pracę. Rów 
njeż w zakładach Dietla częściowo wybuchło bez 
obocic, przyezem 400 robotników opuś/ iło fa 

brykę, podczas godzin roboczych.

wolwer nie wystrzelił, postać zaś po chwili zni­
knęła.

Nazajutrz p. X\. przeniósł się na mieszkanie 
do I  urku, wszelkie zaś zjawy zniknęły.

Co jest najoryginalniejsze w tej całej' sp ra ­
wie, to to, że po sprawdzeniu rewolweru, w, godzi­
nę po wypadku funkcjonował on zupełnie dobrze 
i wszystkie ładunki wystrzeliły. Całe to dziwue 
zajście poruszyło umysły mieszkańców pow. tu ­
reckiego i kolskiego i jest tdmatem licznych k o ­
mentarzy.

Z r-ynku zbożowego
WARSZAWA. 6. Zbyt niskie c ny propono­

wane przez m łynarzy warszawskich, w ostatnich 
dniach były przyczyną, że w: dniii 4 b.m. ną. 
giełdzie towarowo zbożowej zaofiarowanie zboża 
znacznie osłabło. Sprzedawcy zaś żądali wyż­
szych cen. Skutkiem lej sytuacji prawie, że nie- 
czyniono żadnych tranzakcii na giełdzie. Nato­
miast w obrotach pozagiełdowych płacono za ży- 
losuche 20 zł., za pszenicę wyborową od 25 
2d zł. owies — 21 zł. wszystko za kwintal franco 
sacja załadowawcza. O broty na mąkę i otręby 
nic wykazały żadnej zmiany w cenie, natomiast 
znacznie ożywił się popyt ha  te artykuły. 1

h

Duchy w Brudzę wie.
W t. zw. Brudzewie kolskim, miasteczku po- 

lożonem w pobliżu Kościelca kolskiego, znajduje 
sic waga do buraków dostawianych do cukrowni 
Zbiersk. Wagowym został mianowany p. A’., który 
przedtem był pracownikiem gospodarczym w je­
dnym z majątków1 pow. Kaliskiego*

Gdy p. X  pewnego dnia w tygodniu ubie­
g ł y m  polożjd się spać i zgasił światło usłyszał 
ogromny huk w piecu, przyezem drzwiczki otwo­
rzyły się z hałasem, śruba zaś od pieca wylecia­
ła" na środek pokoju.,

Następnej nocy p. A', obudzony został no­
wym hałasem. Widły do buraków, które stały pod 
ścianą bez powodu upadły n a  środek pjokoju.

Gdy trzeciej nocy lampa, stojąca na stoliku 
>rzy łóżku znalazła się na drugim  stole oddalo­
nym o kilka kroków  od łóżka, p. X. fzdcnerv, owa-

Brudzewie'mieszkać nie może. Zawiadomiony o 
nadzwyczajnych wypadkach posterunkowy po­
stanowił schwytać następnej nocy niefortunnego 
figlarza i ]W tym cehi skrył się w pobliżu  wagi na 
czatach. ’

Jakież zdziwienie było posterunkowego gdy 
późnym wieczorem zauważył wysoką postać w 
bien zbliżającą się do wagi- Gdy postać ta na 
wołanie posterunkowego „stój" nie chciała się 
zatrzym ać, wyjął rewolwer i sześć razy pocią­
gnął za cyngiel,, jednakże wszystkie sześć razy re ­

KRONIKA
Z POWODU ŚWIĘTA- MATKI BOSKIEj w 

dniu 8-ym b.m. następny numer Gazety Kaliskiej 
opuści prasę drukarską we wtorek dn. 9 b.iu. 
w godzinach popołudniowych.

— W KOŚCIELE OO. Franciszkanów dn. S 
b.m. efdpusl Niepokalanego Poczęcia Najśw. Ma- 
rji Panny, Patronki Zakonu franciszkańskiego. 
Porządek nabożeństwa następujący: Prym aria 
(Roraty) z nauką o godz. 7. Msza św. cicha o 
godz. 9. Wotywa przed obrazem Niepokalanej o1 
godz. 10. Suma z wyst. Najśw. Sakramentu proce­
sją i kazaniem o godz. 11. ) i

Nieszpory z procesją o goelz. 4.
— PRZYSIĘGA REKRUTÓW.
W niedzielę dnia 7 grudnia 1921 roku o d ­

będzie się uroczyste zaprzysiężenie rekrutów w 
Kaliszu z następującymi programem:,

O godz. 9-ej mszak św. w kościele św. Mikoła­
ja, następnie o godz. 10-ej zaprzysiężenie w ko­
szarach 29 p. Strzel. Ran. Defilada.

Wstęp dla wszystkich wolny — wejście z 
bramy parkowej- (przeciw hydropatjij.

— ODCZYT I KONCERT RADJOFONI 
CZNY.

Staraniem  Kaliskiego T-wa Wioślarskiego od­
będzie się wi poniedziałek 8 bin., w gimnazjum A*. 
Asnyka, odczyt prof IN ska na nowy temat: „.Tak 
urządzić radjo-stację amatorską", 'a  następnie 
przez godzinę słuchane będą koncerty z zagrani­
cznych radjostacji. Początek o godz. 5 popol. 
Wejście 1 złoty.

Zarząd T-wa Wioślarskiego prosi Druhów o 
liczne przybycie na odczyt koncert, wraz ze zna­
jomymi gośćmi. Projektowane jest urządzęnie 
radjo-stacji w klubie T. Wioślarskiego.

ŚWIADECTWA PRZEMYSŁOWE NA r. 
1925. 1

Świadectwa przemysłowe na r. 1925 muszą 
być wykupione w kasach skarbowych do końca 
r.b. Aby uniknąć nadmiernego napływu spóźnio­
nych podatników, pożądane jest nieodkładunie na 
csta tn ’ term in wykupu świadectw. Termin wykupu 
świadectw przemysłowych przedłużony bezwzgtę 
dnie nie będzie, od dnia 2 stycznia roku przyszłe­
go rozpocznie się szczegółowa rewizja osób i. 
instytucji, podlegających obowiązkowi wykupu 
św iad eciw  przemysłowych i egzekwowanie n a ­
leżności łącznie z "bardżo w ysoką karą. Zgodnie z 
ustawą za niewykupienie świadectwa przem ysło­
wego w term inie grozi o no wiązek wpłacenia po­
trójnej ceny świadectwa przemysłowego odpowie­
dniej kategorji. \

— Z PO LKI KSIĘGARSKIEJ.
Do Księgarni p. Skąpskiego nadeszły świeże 

nowości, Z Biblioteczki Sapho „wymienić natęży, 
dwie wyborne książeczki Schopenhauera: „Mi­
łość i Kobiety", Pjawła BourgetAi: , Zazdrość w 
miłości"; Obiedwie zawierają szereg głębokich 
ttfyśU i zasługują na przeczytanie zwłaszcza ze 
strony pań, gdyż są przeważnie im poświecone.

Zupełną nowością jest pierwszy tom wydaws 
nictwa p.t. „Bibłjoteka pisarzy żydowskich" któ­
ry zawiera zbiór noweli z1 życia żydów ukraińskich

po dogółną nazwą „Notatki komiwojażera”* pió­
ra pisarza żargonowego Szolem Aiejcham ,w 
tłomaczeniu Jakóba Apeszlaka.

Wydawnictwo to widocznie chce zapoznać 
społeczeństwo polskie z literaturą żargonową, 
która zapewne egzystuje od! niedąwpą i z tego p o ­
wodu nie jest, zbyt,bogatą.

, Notatki komiwojażera" obejmują szereg n- 
brazków z życia ciemnoty żydowskiej, prześlado­
wanej przez rosjan i wyzyskiwanej przez boga­
tych współwyznawców, którzy umieli trafić d a  
łask możnych urzędników1 za pomocą łapówek.

Książka ta, kogo interesuje życie nizin ży- 
dows.k.i.ch, wdarta jest przeczytania, tein więcej, 
że tłomaczenie dokonane jest językiem poprą\v- 
nym.

— PAMIĘCI St. KEMPNERA.
Prezes Rady (ministrów i minister skarbu 

wystosował do p. Kempnerowej po zgonie jej 
męża, zasłużonego ekonomisty, pismo następując 
ce: .  t , t  1 j  ;  ,  ■ | -  , , r  . -

.Ł ącząc się z ogólnym,głosem żalu, jaki obu­
dziła wiadomość o zgonie ś.p. męża Pani, p rze-, 
syłam Jej wyrazy mego szczerego współczuciu z 
powodu bolesnego ciosu, który dotykając lak 
ciężkc Szanowną Panią, pozbawił jednocześnie 
kraj nasz zasłużonego na polu ekonomicznera 
pracownika. Oby to  powszechne współczucie, m o­
gło być choć w części pociechą w ciężkim Pani 
strapieniu. ,

Proszę przyjąć wyrazy prawdziwego powa­
żania.

Wł. GRABSKI.

-  Z UNIWERSYTETU POWSZECHNEGO 
imienia H. Sienkiewicza. W niedzielę 7-go gru­
dnia odbędą się dwa wykłady od godz. 5 —7 
wieczorem, prol. Matawowska Przyroda „Zycie 
roślin” prof. L. Suchorska H istorja „Polska za 
pierwszych Piastów"" Bilety na wykłady 10 gr. 
godzina,

Z KABARETU „LOUVRE".
Sympatyczna sala „Louvre””” zapełniła się 

wczoraj szczelnie gośćmi, którzy bawili się wy­
śmienicie, zawdzięczając w dużej mierze humoro­
wi conierenciera p. Szremskiego. Pani Basia IIal- 
mirska umilała wieczór; śpiewjem i bezkopkunncyj 
nym gwizdem. Hr. Gustaw Stadnicki i jego wy­
śmienita partnerka pani Rita Czachowska odtań­
czyli bostona i na bis.„Arnpe". Dużo, uroku doda­
je akompanjament znanego kwartetu (Jazz-band)' 
pod dyr. Beigelmana. który gra świetnie, to b ź 
„dancing" miał powodzenie.

Giełda W arszawska w Złotych.
New-Jork 5.174
Londyn 24.45
Paryż 28.70
S z w a j c a r  ja 100.60
8% pożycz, zł. 6.40”
4'; poż. prem. 0.76
Bony zł. S II A. 0.99
Listy Zast. T. K. Ziem. 17.
Listy zast. K.T. Z. dolarowe 4.50

B I U L E T Y N
SPOSTRZEŻEŃ METEOROLOGICZNYCH STACJI 
. K A L I S Z *  Państwowej Sieci Meteorologicznej 

PRZY SEJMIKU 
w dniu 6 grudnia 1924 r. godz. 7 a rano

1) Ciśnienie powietrza 756.1 m.m
2) Kierunek wiatru SE
3) Siła wiatru 1 m/s
4) Stan nieba Mgła
5) Wilgot bezwzględna 4 .5  m.m.
6) Wilgot względna 96*
7) Temp. powietrza +0«.2
8) Ilość opadów . ^ 0.2
9) Najwyż. temp J "o «?■*'|T3 2  ^ +6*7

10) Najniż. temp U  3 2 _  Ol
11) Temp. grunt, na głę­ - f0 ° .4 7
bokości 50 cm. 1 g. pp.! .

Składajcie ofiary
na Inwalidów wojeuoycl).
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„?oilró$ y\a Jftac 5“
2) Tiomaczenie z  angielskiego 

ROZDZIAŁ’ 2.

Wały diabełek przy elektrycznym piecyku o- 
Łwtjrzył swoją paszczę. I kłapnął szczęką 8 razy.

  O sona godzina — potem szczęka opadła
m aty diabełek umilkł. . . .  „

“Wówczas to otwarły się drzw; i do pracowni 
naiwiekszego astronoma 50-ietniego stulecia, po 
cichu wszedł wysoki, barczysty m ężczyzna.obru- 
natnej cerze. Był to Rhy, służący Dra Fabryciu-

*** Bez słowa postawił na stole śniadanie, które 
Dr. Fabrycius spożywał a raczej połykał szybko, 
m yśląc o czem innem. Ukończywszy jedzenie, na  
cisnął guzik dzwonka i zawezwał służącego do
siebie 1Rhy trwożnie spoglądał w oczy swojemu pa­
nu. Ten olbrzym) drżał przed tym małym, chudym
człowieczkiem. . . . ,

_  Idź teraz, R hy  i postaraj się mi o adresy 
największych miljarderów w ‘Ameryce.

Służący skłonił się głębokoj i zniknął. D r. F a ­
brycius pozostał sam. Zaczął przeglądać papiery, 
na swoiem biurku i znowu zobaczył c y f r ę  6.577.

Dr. F a b r y c i u s  z a k lą ł  s t r a s z l i w i e ,  z m i ą ł  k a r t ­
k ę  p a p i e r u  i r z u c i ł  n a  p o d ł o g ę  i  Z d e p t a ł  n o g ą .

.— Przekleństwo przeznaczeniu! orzekło o na­
szej zagładzie, a  jednak my pójdziemy przeciwko 
przeznaczeniu, my. my ludzie. To mówię, ja Dr. 
Fabrycius. Nie nadarjno przepracowałem całe
Tvoic I * 1 ! 1 * .

_  Ujdziemy śmierci!... zwyciężymy!... będziemy
tryumfować i  żyć!... _

Mijały minuty i kwadranse... Mozg dra r a 
bryciuśa pracował gorączkowo. Potem stary a- 
stroribm wziął do ręki gruby, w czarną skoręo- 
prawny tom. To były jego prywatne zapiski...

Fabrycius szukał dłuższą chwilę — wreszcie

Zadowolony zaniknął księgę: '
i— Robur RalU.. on musi to uczynić!..

Mały djabełek wydzwonił 13 godzin. Rhy, 
wszedł do pokoju! i w) milczeniu podał swemu pa­
nu arkusz papieru. Doktór Fabrycius nie znosił, 
aby się do niego odzywano niepotrzebnie. Mowil 
tylko o rzeczach najkonieczniejszych.

— Hu? — zapytał astronom.
— Pięciu, panie!...

Doktór Fabrycius spojrzał na podany mu 
papier i zaczął czytać nazwiska.

Fineas Rooth, Nowy York Breeman Square
568 miljardów. „ _

Rany Yoor, Chicago Filh Avenue 6, — ,432

Raił^OTfean, Filadelfia King Street — 397
miRardówi • t l i '

Jonas Aberdeen, Boston WiUiami Place —34o
miliardów; * ’ .....

Francis Daught, Waszyngton — 290 nuljar-
dÓW1. . • ,  , rZ uśmiechem czytał Fabrycius nazwjsfca kro 
lówi dolarowych i umieszczone przy nich cyfry!

Ci muszą mu pomódzL. Pomogą, aby rato­
wać samych siebie!... , • ,

’A’ inni, r e s z t a ? . ,  ten cały motłoch?... mech 
ginie, skoro przeznaczony jest na zagładę!...

Ratunek nie jest. wcale 'łatwy!.. Wszak na­
leżało iść naprzekór naturze i wszystkim jej Si­
łom, które dotychczas uważano za niezwyciężone 
Ale udać się musi!... trzeba bardzo wiele pienię­
dzy — i siły — 1 Pracy mózgu!...

A przedewszystkiem pieniędzy!... Djategci 
dzięki swoim kapitałom uratuje się pięciu miljar 
derów, najbogatszych pośród bogatych!..

i łPięciu królów złota!... i on Fabrycius, krói 
wiedzy!...

-R h y ! .. .  ,
Drzwi otwarły się natychmiast. Dwoje czuj­

nych uszu czekało na rozkazy.

Wyjeżdżam z domu!... Na godzinę!.. Sanki!
Rhy skinął głową i zniknął.
W kilkanaście m inut później elektryczne san­

ki stały przed bramą wjazdową. Doktór Fabry­
cius otulony we futro wsiadł. Potem pojazd ru ­
szył w  szajonym tempie.

’Astronom wsparty na miękkich poduszkach, 
spoglądał w zamyśleniu przed siebie — w śnież­
ną dal. 5 . . .'  Chciał oderwać na chwilę mysi od swego 
strasznego odkrycia, ale nie udawało mu się to.

W mózgu tkwił mu ciągle uparcie jeden i jten
sam obraz... . . . ... . ,  .

Doktór Fabrycius mocniej otulił się futrem. 
Było mu bardzo zimno, choć fiitro doskonałe j  
wóz zamknięty. Ale myś1 o śmierci, o  zagładzie 
wywoływała ten lodowaty dreszcz.

Doktór Fabrycius zebrał całą siłą swoją siłę 
wolfi i energji, aby się otrząsnąć z przygnębiają­
cego wrażenia... Wszak tylko odwaga i zimua 
krew mogą go uratować!...

Mózg pracował gorączkowo.. Nie tylko obawa 
śmierci władała najznakomitszym astronomem 
świata, ale 1 chęć postawienia na swojem na­
przekór przeznaczeniu!... _

A! do tego potrzebne są pieniądze.. Pienią­
dze i Robur Hall!...

Tylko Had możeż mit pomóc... on tylko potrą 
fi stworzyć to, co do tej straszliwej, bezprzykład­
nej walki jest konieczne!...

Doktór Fabrycius snuł dalej swoje plany- 
Sądził, że Robur Hałd da się z łatwością prze­

konać i pozyskać... Ale tamtych pięciu... Jak do 
nich- przemówić, aby zrozumieli, aby uwierzyli, 
aby go nie wzięli za war jata!... Trzeba ich opa­
nować, -  tych złoconych wilków!... A’le by to o- 
śiągnąc, trzeba poznać charakter, namiętności,
słabostki każdego z n ich!... ,  *

Doktór Fabrycius podniósł się z siedzenia I
odsunął szybkę okienka:

(D. C. N.).

U w a g a ! Oszczędność!
Fabryka krawatów w Kaliszu Sffi13'7
podaje do w iadom ości Sz. P ., że przyjmuje do roboty 
krawaty wszelkich form atów, z najm odniejszych  
m a t e r j a ł ó w .  P o  cen ach  fabrycznych.

P r z e r a b i a  a t a r e .  2440

C Z A 3 N I K
,  n?jjjdajjaa'

OL A T  E G O  N A J T A Ń S Z A  i ZARAZEM 
NAJLEPSZA HERBATA w UŻYCIU.

Poszukuję
m i e s z k a n i a

4—7 pokojowego.
O d s t e ^ p iQ

3 pokojowe. 
Wiadomość Niecała 10

parter na lewo 2—4 p.p.
2441

W O L A N T
szeroki 

do sprzedania.
Wiadomość: Kalisz, ul. No- 
wy-Świat 13, u Sowińskiego.

2449

POCIECHA TRAPIONYCH 
C HOROBAMI  NERWÓW 

J E S T  świeżo wydano 
książka moja! Omawiam w 
niej na zasadzie długoletnie­
go doświadczenia przyczyny 
powstania i leczenia chorób 
nerwowych. Przesyłam każ­
demu, kto zażąda, tą księgę 
z d r o w i a  z u p e ł n i e  
b e z p ł a t n i e .  Tysiące 
podziękowań świadczą o nie­
słychanie dodatnich wyni­
kach ż m u d n e g o  w y s i ł k u  
myśli dla dobra cierpiącej 
ludzkości. Kto
DO TEGO GRONA NER­
W O W O - C I E R P I Ą C Y C H  

NALEŻY 
kto cierpi na roztargnienie, 
zanik pamięci, nerwowy ból 
głowy, bezsenność zaburze­
nie żołądkowe, nadwrażli­
wość, bóle w kończynach, 
na ogólną lub c i z ę ś c i o w ą  
niemoc fizyczną lub na jaką 
kolwiek inną z tych bolączek 
bez liku.

MUSI ZAŻĄDAĆ PRZE­
SŁANIA MOJEJ KSIĄŻKI,  
która mu pociechę niesie! 
K to ją uważnie przeczyta, 
ten odzyska spokój duchowy, 
przekonawszy się jak blizką 
ma drogę do zdrowia i ra­
dości z życia.

Nie czekajcie i napiszcie 
dziś jeszcze pod adres em:  
E. PASTERNACK BERLIN, 
S. O. M 1 C H A E L K I R C H -  
PLATZ 13 Abt.________ 2443

ŻĄDAJCIE

IDEALNYCH
2 A R Ó A E K

PHI

M i e s z k a n i e
4 pokoje z kuchnią

do wynajęcia .  
Wiadomość Wrocławska 37 
m. 5, od 3—5. 2438

Zginął dowód osobisty
wydany przez Magistrat 
m. Kalisza, na imię Ste­
fana Szwankowskego. 2448

S p r z e d a m  z a r a z  t a n io :
200 ctr. pszenicy 
200 „ żyta 
200 • owsa. 

Tegoroczny—prima towar-

" 7  „Z boże”
do Adm. „Gaz. Kai.".

2446

Zginąłfc k a r ta  b e z te r ­
m inow ego urlopu

wydana przez P.K.U. w Ka­
liszu,na imię Ludwika Gości- 
niaka, rocz. 1898. 2455

BUCHALTER
samodzielny, z kilkunasto­
letnią praktyką, poszukuje 
posady od zaraz lub od 
Nowego Roku, w miejscu 
  lub na wyjazd.
Wiadomość: w Redakcji.

2445

S P R Z E D A M
natychmiast za b e z c e n :  

30 ctr. rzepaku 
20 » siemia lnianego

200 » cukru kryształowego
O ferty

pod »,J 
do Adm. „Gaz. Kai/

„Korzystnie”
2447

Zginął paszport
wydany przez urząd gminy 
Godziesze, na imię Michała 
Tomczyka. * 2456
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P O L E C A M Y  Z N A N E J ,  D O B R O C I  

Koniaki (winiaki) Wódki wytrawne Likiery, Rumy i Araki
Aviatik Whisky Stołowa
Wypalanka Myśliwska Pom orzanka

V. S. O. P. 
Jubileuszowy

Wiśniówka
Jarzębinka

Reserve Speciale i in. Starogardka Żubrówka

Banan 
Ananas

C h en y ’Brandy P o m - ń c r d w k .

LHAUSEN i
Skład fabryezny WARSiAWA. Moniuszki 8, tel- 78 43

Jeneralne Przedstawicielstwo na Kongresówkę i Małopolską:
D. H/P. H. P o d k o m o r s k i  i S -k a ,  W a r s z a w a ,  N o w y -Ś w ia t  2 .  T e l.  176-32 i 7 4 -9 5 . 2367

CHLORODONT * LEOKREM * LEOSIRA
Mydło do golenia. 

K R A K O W .
Pasta do zębów, proszek do zębów. Do rąk i twarzy.

L A B O R A T O R  A T O R J U M  „L  E O ",
Jeneralne zastępstwo na Województwo Łódzkie i Kieleckie:

N. H e r c b e rg ,  Ł ó d ź , ul. K iliń sk iego  9 9 ,  t e l .  29 -5 0 ,
9BBB

I  l/l A G W IA ZD H ĘI NĄ G W lA ZD -tĘ!
Książka to najtańszy i najmilszy podarek na Gwiazdkę tak dla dzieci

jak© i dla starszych.
Wielki wybór książek od 12-tu g r o s z y  i do kilku dziesięciu złotych— nadto: 

Piórniki, kałam arze, albumy do poezji i do kart, papeterja kalendarze 
ścien n e, książkowe i kieszonkow e, książki Duchalter/jne, protokólarne, 
globusy, szapirografy— książki do N abożeństw a. < .

Nuty - kolędady!!! Pocztówki Świąteczne i Noworoczne, gry dziecinne, 
ozdody na choinkę, gry dla dzieci i przybory choinkowe i t. p. Materjały 
w zakres księgarstwa i przyborów szkolnych i materjałow piśmiennych 
wchodzące. Dostawa do wszystkich biur rządowych i prywatnych.

Poleca K s i ę g a r n i a

/W J a s i ń s k i
Kalisz, ul. Kanonicka 3.

Bydgoska Fabr/ka Maszyn
H e r m a n  L o b n e r i ,  s. 4.
B y d g o s z c z .   B y d g o s z c z .

SMasxyvtf ceq ie ln iane
prasy, walce, gniotowniki, młyny kulowe, automat, 
zasilacze, obcinacze etc., oraz całkowite nowo­
czesne mechaniczne urządzenia cegielni, dachów- 
czarni, kaflami, garncami, fabryk porcelany, fa­
jansu, wyrobów ogniotrwałych, płytek posadzko- 
9C wych, rur kamionkowych itp. ^  5C

M a s z y n y  d o  w y r ó b ,  o e m e n t o s y  o h  
cegieł, pustaków, dachówek, rur, płyt granitoido- ^  
wych trotuarowych, posadzek etc. Maszyny be- ® 

toniarskie. Kosztorysy na żądanie. •*:
|  W ł a s n a
t '

o d I e  w  n a w ł a s n a .

Ceny konkurencyjna
2444

3  z ł o t e

O
rM
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Do sprzedania

P f t W O Z
(gondol)

półtoraczny, na oliwnych 
osiach.

Kalisz, ul. Turecka 18, p. Roli. 
2130

Praktykanci
potrzebni do zakładu ■ 

Blacharsko - Ślusarskiego 
Mieczysława Jarnuszkiewi­
cza, K a l i s z ,  Aleja Józe­
finy 23. 2435

Sklep N lo n ja ia y
z dużą piwnicą i mieszka-urządzem e r e s t a u r a c y j n e  niem z meblami, nadający
się na wszelkie interesa 

2431 z powodu wyjazdu, natych­
m iast do odstąpienia. 

Wiadomość: w Redakcji.
2407

Na n a d c h o d z ą  gwiazdkę!
6 f o t o g r a f p  i portret 

za 3 złote
w zakładzie fotograficznym

„ S Z T U K A “
Al.  J ó c e f n y  15,

w ogrodzie p. Wypiszczykowej

3  z ł o t e

m
m
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Złożywszy funkcje naczelnego lekarza 
wojskowego szpitala chirurgiczno - ortope­
dycznego, ordynuje obecnie w Lecznicy 
Związkowej, Poznań, ul. Fredry 12, od 11 — 1 
przed poł. i od 5—6 po poł.

Or. Getkovtfski
specjalista w chirurgji ortopedycznej 

2436 telef. 3711.
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Od 1 stycznia 1925 roku, mam  do wydzierżawienia 
w  S T A W I S Z Y N I E

wraz z lokalem na przystępnych warunkach. 
J Ó Z E F  C Z E C H ,  S t a w i s z y n .

POLSKI BANK PARCELACYJNY
Sp. z odp. ogr.

Jagiellońska 54. BYDGOSZCZ Telefon AB 1340.
Przeprowadza parcelacje na rachunek własny 
oraz właściciela, pośredniczy przy sprzedaży 
i dzierżawie nieruchomości - członkom udziela 
dair b e z p ła tn ie  w sprawach nieruchomości 
korzystnym lokowaniu kapitału. - - - -

P r z y jm u je  w k ła d y  i d r o b n e  o s z c z ę d n o ­
ś c i  na n a d e r  k o r z y s tn y c h  w a r u n k a c h .

^  1901

I IBiuro Techniczne i W & rsih ty  Eiektro-Mechanicwe 
INŻ. S. PORADOWSKI

I-  KALISZ, ul. Tad. Kościuszki 20, telefon 62. s

S m  Radl# - telefonji. I
Informacje od 4—5 pp 2375  ̂[
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J A K O p rak ty czn e  podarki

>
Ti

fWa p ła szcze  dam skie męskie;
Zamsze 

n a  u b r a n i  at
Welury — Eskimo

Czesanki — Szewioty — Bostony 
na kostjurny suknie:

Płótna
Gabardyny — Sukna — Popeliny 

Flanele
Zefiry — Satyny — Inlety — Barchany 

Kołdry — Koce — S erw ety
- Linoleum

Pończochy
Kapy

amskie:
Firanki — Ceraty

Trykoty — Chusteczki — Szale 
Rękawiczki damskie i męskie

SzelkS karp e ty  — Krawaty
Koszule dzienne i nocne Getry

- Mankiety — SpinkiKołnierzyki

na najdogodniejszych  
w a r u n k a c h !

J e d w a b i e r
Creve de chine 
Crepe inarocain 
Crepe georgette 
Crepe satin 
Charmeuse 
Douchesse 
Messaliny 
Aksamity 
Panety

Velour Chiffon
we wszystkich kolorach

■ ■ :V ' ~ ,'■ -i

o w a k o w s k i
ul. Warszawska 13 — obok Cukierni pp. Szauba i Kozłowskiego. $,*400

i kUVKh  FDPRI A'VtK11 om- wirtr-"«kiik N. Wieruszewski KaliszMKLAU i Kt DLU fVjM ^ ^ o ^ c,prak.yM RyB.k »
M. Horowiezowei i H. Weinbergowej 
zawiadamia iż z dniem 1 grudnia r. b.

został przeniesiony do lokalu przy ul. Al. Józe­
finy 13, II p. 2451

Cukierna A. JAN O W SK IEG O
Kanonicka 3.

Poleca na Q 9 l ( l C h o d Z ^ C 6  S W 1 Q t  &
welki wybór PIERNIKÓW TORUŃSKICH i własnego 
wyrobu, oraz CUKRY, CZEKOLADA, CIASTA, 

TORTY wyborowe.
Przyjmuje zamówienia. Biorącym za 10 zł. płacą 9 zł.

S a l e  b i U r d o w e .  2450

Niezawodny środek przeciwko 2103 yg 
J  C h r y p c e ,  d u s z n o ś c i ,  k e n * l «  ) (

•  „ORANULKI RUSSYANA' »
W  (Sulphuris aurat. benioinati)
^  Chem. farm, labor. „ A p . K o « re le k i“ » W a rsz a w a .^ ^

z wielokrotną p r a k t y k ą  
wład. niemieck. i francu 
skim językami, rosjanin, 
lat 49, poszukuje stałej po­
sady lub tymczasowego za­
jęcia, wymagania skromne. 
Adres: Kalisz, Pocztowa
skrzynka 66, dla Inż. 2318
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Główny Rynek Nt II
vis 6 vis nowego magistratu.

Posiadam obecnie na składzie wybór:
Maszyny do szycia (luksusowe, kraw. szewc, i t.d.) 
Maszyny do pisania oraz taśmy 
Rowery i ich części
Centryfugi, wyrzymaczki, naczyń aluminiowych i
Instrumenta muzyczne
Wszelkie materjały elektrotechniczne.

Sprzedaje na korzystnych i dostępnych warunkach.
Ceny konkurencyjne. 2442

Bazar Amerykański - Wiejska 2.

Ca l t n v i i a  # T P R Z E U A Z
pozostałych towarów g a l a n t e r y j n y c h  po cenach

N1ZEJ KOSZTU
• « • !  • J  • •  Am m

Bed aktor H. BAUWHBL LS  ijł-J

z powodu zupełnej likwidacji.
■ • "T . •

Umil Mela Józefiny g. {Wydawca -* „UaZ€ia f r u i k j

2414

■ OUT. odlL


